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W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .

W  I L N O.
Dnia 29 januaryi dana była Maskarada Da 

zysk Inwalidów. Liczne zgromadzenie niemało po
większyło dochod na ten przedmiot: biletów w y
przedano w ogóle wszystkich 4og po 60 kopiejek 
każdy, za które weszło do kassy rubli srebrem 245 
kopiejek 4o. Po odtrąceniu cxpensow na światło 
^uzykę i dalsze artykuły, rubli srebrnych 6i kopie- 
)ek 55, pozostało dla odesłania gdzie należy rubli 
ŁVt‘hr_nych i 84 kopiejek 85, po kursie na assygnacye 
Czyni 712 rubli

;W  następujący Czwartek dnia 9 februaryi 
1 W  Dramatyczni na W ileńskim '"eatrze 

ędą mieli zaszczyt dać reprezentacyą tragedyi na 
ocbod Inwalidów pod tytułem Otello M urzyn  

Wenecki. Aby ta sztuka przyzwoicie oddaną była 
\ivr ̂  om, Jmd Pani Ledochowska 1 Jmć Pan 

Wrowski, ofiarowali poświęcić pracę swoję i tru- 
y na ten dobroczynny przedmiot, przyymując ro- 
c W tey sztuce do odegrania.

■ ■ ■ ___________________________  Ż

Gazeta Petersburska z, dnia 24 stycznia o- 
glosila rozkaz dzienny do korpusu gwardyi dato
wany w Petersburgu 17 stycznia r. t. w; brzmie
niu następujące!!).

W ola Cesarza J iń c ip o w in n o ś ć  każdego 
Z w ie r z c h n ik a ,  w każdem zdarzeniu ochraniać żoł
nierzy,- obowiązują mię do pieczołowitości o za
chowanie zdrowia woysk mi powierzonych: wszcze- 
gulności zaś zwrócić uwagę na ściskanie nadzwy- 
cziyne przepaski w ogulności wszystkich rang niż
szych, co tak szkodliwy ma tvplyw na ich zdnw  
^ie i zgubne następstwa; zatym pokcam w szyst
kim dowodcom dywizyi brygad i półków, naypil- 
hicy dozierać, ażeby pod żadnym pozorem a bar
wicy ze szrzcgulnieyszey chęci do elegancyi.odtąd 
udzie nad miarę nie ściskali się, ważając im. jak to 
^ o d liw e  za sobą pociąga choroby, a razem ich 

kjako i szpeci, a zatym i to, że każdy dla kogo 
/Jyicnie jest poszyte i opięte, pewnie też pięknie 
\dzie odzianym i bez zbytecznego uciskania się 

[ asem. Pragnąc o tćm przekonać się rzeczą samą, 
^ąłem  stawić przed sobą na przegląd ludzi, przy- 

. ’łyianyoli zgodnie z tym, co wyżcy jest napisano, 
, żądanie moje wykonane zostało1 dostatecznie, kie- 
Jrn znalazł wygodny i elegancki ubiór, w któ- 

miałem szczęście stawić Cesarzowi Jmci kil- 
ludzi z rang niższych, i ubranie to zasłużyło 

a potwierdzenie N.iy wyższe.
Przez troskliwe nad tym czuwanie wszyst- 

, ch naczelników, niewątpj.wie osiągniemy cel żą- 
wany, i ocalimy zdrowie nam podległych, a razem 

ypełnimy nayświctśzą naszę powinność względem  
. 2czyzny, przez zachowanie żołnierzy nie tylko 

.Zezczas służby, ale żeby i po ich uwolnieniu z 
j mogli cieszyć się zdrowiem na łonie swych ro- 
k: 1*1) ze słodyczą przy jiominać o służbie i uwielbiać 
 ̂ c*ołowitość zwierzchności, która icli tym pożąda
j ą  obdarzyła stanem. Starając się ścisłe wykonać 
 ̂ tym wolę Jego Cesarskiey .Mości, podwoimy 

hiższych rangach gorliwość ku służbie.
L . Koniecznem także znayduję zwrócić uwagę 
^^dego zwierzchnika i na wychodzących w bar- 
f P  młodym wńcku ze stanu podoficerów, na ofice- 

"5 którzy dla uiedoświadczenia, a pełni gor-

liwey żądzy okazania się regularnymi w  służbie, 
a tym samym i w ubraniu się, niekiedy przechodzą, 
miarę i niezw'yczaynie się ściskają, przez co bez 
Wątpienia psują sobie zdrowie na zawsze. A jako 
obowiązek służby wymaga po kazdyrr. zwierzchni
ku, ażeby podległego sobie, atym bardziey młode
go i bez doświadczenia jeszcze , ochraniać w; każ
dem zdarzeniu, 1 usposabiać, aby był zdolnym do 
służby, następnie1 więc i na zdrowie jego powinna 
bydź zwrócona uw'aga. Taką pieezołow ltością za
chowamy wielu oficerów w czasie służby, a w  na
stępnym czasie zapew nimy ku sobie bez wątpienia 
ich za to wdzięczność. Autentyk podpisał jenerał ka- 
waleryi U warów.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
Warszawa dnia 5 lute go.

(z Kur. 14 arsz ) !4yjątek z li.,tu z Edymburga  
w Szkocyi pisanego d. 25 grudnia r. z. przez  bawią
cego tam Polaka „ Hrabia Konst. Zamoyski  po
łożył w Edymiburgu pierwszy kamień do biblioteki 
Poiskiey, przekazując znaczny zbiór swoich xiażck 
w Anglii zebranych, a Polskie dzieje wyjaśniających. 
Umieszczony będzie ten zbiór na oddzielnem miey- 
scu w' teyże bibliotece i będzie się odznaczał oso
bnym napisem na szafie Bibliothecd Polon, et L i - 
thvana z herbami tych dwóch krajów. Każdy Po
lak tu przybywający będzie miał wolny wstep do 
tego xięgoz >ioru, a anghcy' znaydą materyały 
W jeduo nneysce zgromadzone, ściągające sic d o  hi- 
storyi i literatury Poiskiey. Miody Xiażę Czar
toryski. jako ce'ujacy uczeń w Edymbmgu .debrał 
pochwałę 1 nadgrodę za postęp w literaturze ła- 
cińskiey Słysząc nieraz o Polakach, którzy będąc 
zabrani w niewolę w rozmaitych w alkach a Hisz
panii, bawili w S/.kocyi przez <fwa la ta , odwie
dziłem mieysce i h niewoli, mieszkaiicy dotąd pa
miętają ich imiona, pokazywali mi zostawione po 
tych jeń. ach upominki, damy grały i śpiew ały roz
maite śpiewki Polskie, których się od nich pouczy
ły. Ci nasi Rodacy będąc w niewoli umieli pozy
skać serca Szkotów i zostaw ili po sobie naycnlub- 
nieyszą pamięć. Pewna dama angielska zakochała 
się w naszym takim jeńcu, iż z miłości umarła; 
widziałem iey grobowiec, który mię przekonał o 
rzeczywistości tego zdarzenia. Pyłem tu na kon
cercie danym niedawno przez Pania Kaialani, mu
zyką dyrygował nasz rodak Janiewicz, oddawna 
tu osiadły i słusznie miany za doskonałego artystę 
i przy je innego kompozytora, jego córka gra dosko
nale na Fortepijarie, a na jednym z koncertów śpie
wała razem z Katalanią. W  ostatnim numerze je
dnego z pism peryodyczhyóh naukowych sa uwa
gi o duchu poezyi słowiańsjtiey, gdzie wzmianku
ją Kazimierza Brodzińskiego. W  odległey przeto 
Szkocyi znalazłem aż tyle przedmiotów zdolnych 
przyjemnemi uczuciami zaiąć serce Polaka “

JPani Marjanna z W ołowskich S zy m a n o w sk i  
którey talent muzyczny tylokrotnie był uwielbia- 
ny w jey oyczyźnie W arszawie, wyjechała zeszłey 
niedzieli do Petersburga, gdzie ma dać kilka kon
certów na' fortepianie.

Dyrektor teatru nar. ogłosił, iż wkrótce ma 
dać benetis Poiegnania  dla JPani Elsnerowey., któ
ra po kilkunastoletnicy pracy opuściła scenę (Ile 
nam wiadomo to widowisko ułożonem będzie w spo- 
sobie zdolnym zająć uwagę publiczności).
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P R V S S V,'
(z Gaz. W ars.z.) jBe; lin, arna 29 stycznia. 

Trzech uczniów t.uteyszego gimnazium, mających 
©tl lat 12 do i 4 i zostających w niższych klaśsach, 

4  czytając opisy czynności rozboymików, zasmako
wali sobie w sposobie ich życia, i w tern nieszcze- 
śliwem marzeniu popełnili rozmaite występki. Od
daleni natychmiast z gimnazyuni, poszli do inney 
szkoły tuteyszey, gdzie zostali przyjęci; cala bo
wiem ta  rzecz Hyla dzieciństwem, które jednak 
mogło się stać niebezpiecznem dla spornnio/iv'ch 
uczniów; trzeba ich więc było surowo ukarać, jest 
to  przestrogą dla rodziców, aby byli ostróżnemf i 
pilną dawali baczność na książk i, które dzieci 
czytają.

Unia  2 lutego. Gdy słabość zdrowia riiedo- 
zwala Hrabiemu Potworowskiemu, prezesowi sądu 
ziemskiego, objąć urzędu dyrektora towarzystwu 
ziemiańskiego Poznańskiego, przeto Król Jmć na
dał wspomniony urząd Stanisławowi Ponińskiemu, 
byleąiu półkownikowi w woysku Xieztwa W a r  
szawskiego.

Niedawno wyjechał ztąd goniec gabinetowy 
angielski do Petersburga; przejeżdżał oraz tędy go
niec Rossyyski wysłany z Londynu  do Petersburga.

N i e m c y .
(z Gaz. W arsz.) Od brzegów M enu dnia  22 

stycznia. W  Królestwie Wirtembergskićui ma 
bydź tego roku wybranych 4ooo nowozaciężnych 
do woyska.

L  lek tor Heski postanowił kommissye policyy- 
ne w miastach stołecznych i powiatowych każdey 
prowincyi.

Słychać, iż odkryte spiski w Belfort i Saumur 
bardziey się rozciągały, a niżeli z' początku sądzo
no. Poseł Francuzki przy rządzie Szwaycarskim 
domagał się wydania uczęstników tego spisku, któ
rzy  umknęli do Szwaycaryi. Zdaje się, iż pozyska 
skutek swego żądania. W  Kantonach przy granicy 
Fraticuzkiey, dają pilną baczność na cudzoziem
ców.

D nia  24. Gazeta auszpurska donosi o przy
byciu do M onachium  gońca, który przywiózł w y
powiedzenie woyny Porcie Ottomańskiey

Niedawno przewieziono przez Frankfort 1200 
broni przeznączoney do M arsylii, a ztamtąd zapew
ne mające}7 się posiać morzem do Morei.

Xiążę grecki Kantakuzeno  przejeżdżał w tych 
dniach przez Sztuttgard. S ąd zą , iż udaje się do 
Rossyi.

Alkoran (pisze gazeta ham burska) zawiera 
następujące prawidło względem tolerancyi: .. P ra
wowierni! Nie mieycie żadnych związków z chrze- 
ścianami, żydami, i bezbożnymi. Kto z nimi wey- 
dzie w’ przyjaźń, podobnym się stanie , a Bóg nie 
będzie sprzyjał takiemu zbrodniarzowi."

Czytamy także w gazecie hamburskiey, iż 
nazwisko Kozak pochodzi z języka Słowiańskiego 
od słowa Kosa. Dawniey bowiem włościanie Ros- 
•yyscy dla braku broni używali kos w bitwach, i 
dla tego nazwano ich Kozakami.

A n g l i a .
(z Gaz. W arsz.) Londyn dnia  i 5 stycznia. G a

zety tutcysze przytaczają następujący przykład 
sprawiedliwości Lureckiey. Ze środka kraju przy
prowadzono blizko 5o ludzi do Stambułu, ftó ry .y  
dnia tego, że nie byli w stanie zapłacić pogłówne- 
go, mieli utracić głowę. Przecież poseł Angielski 
wstawił się za niemi, i darowano im życie.

Król zagai osobiście Parlament, a potem u- 
da sie do Brighton.

jVIiedzy publieznemi zgromadzeniami, które 
się we wszystkich prawie Hrabstwach Angielskich 
odprawiły, dla rozpoznania smutnego stanu wie
śniaków, celuie zgromadzenie hrabstwa Norfolk. 
Mówiono tam o uciążliwych podatkach. Zabrał 
naprzód głos alderman Thurtell. Oświadczył, iż 
przed kilku laty chciano, aby podpisał adres o- 
ncymujący kłamliwe pochlebstwo dla Ministrów 
zą ich oszczędność; odmówił tego z powodu, i i  
ILról, czyli raczey Ministrowie jeyo, wkrótce po

ukończeniu woyny, przyrzekli ułge obywatelorrtj 
a obietnicy nie dotrzymali. Lord Castlereagh da- 
ley jeszcze posunął kłamstwo, i szydersko na prze
szłych obradach Parlamentu tw ierdz ił , i e  start 
wieśniaków jest pomyślny. Mówca nuzWał rap
port wydziału rolniczego medorzecznem pismem, 
bo chcącem wmówić w wieśniaków, iż z bo,, u swo-i 
jc mogą tak  tanio przedawać jak cudzoziemcy* 
gdy przecież wielka zachodzi różnica między 01 
piatami jednych i drugich. Zakończył podaniem! 
5 uchwał; 1) iż spieszne tylko środki parlamentu 
mogą zaradzić smutnemu stanowi wieśniaków; 2) 
iz bil pana Peel względem* wypłat gotowizna z 
banku powinien bydź coiiiiony; ó) iż wielka oszczę
dność. należy wprowadzić w wydatkach krajowych: 
4) iż nowa opłata od słodu powinna bydź uchylo
ną; 5) iż powyższe uchwały mają podać hrabiowie 
Albemarle 1 O xford  izbie Wyższey, a PP Coke i 
Wodhouse. niższey. Poparł ten wniosek Pan W a t
son. Hi ab]a Albemarle wystąpił wśród hucznych 
oklasków. W yrzucał reprezentantom hrabstwa W 
parlamencie, iż się ppierali zwołaniu obywatel^ 
Oświadczył, iż na zgromadzeniach ich nic mówt ; 
się o polityce, ale o statnie kraju. Ganił jednak 
coimenic bilu Pana Peel i radził płacenie papie- 
rowerni pieniędzmi z banku. Chwalił zniesienie o- 

oil słodu, radząc także uchylić inne podat- 
la, 1 prze.ożyć rządowi, iż od 6 lat p o k o j u  , nę
dza 1 podatki w Anglii, zamiast, coby sie miały 
zmnieyszac, powiększają się,3 Lord S,Afield  poparł 
wniosek przyjaciela swego, P d n  Thurtell o d s t ą p i ł  
drugiey swojey uchwały, a na jey mieysce posU- 
nou 10110 upraszać parlament o przyniesienie kra
jowi ulgi ó milionów funtów szterlingów, prze* 
zmniejszenie opłat od słodu, soli, skó r ,  świee i 
mydła, a zaprowadzenie jak naywiększey oszczę
dności we wszystkich wydatkach skarbowych 
pytał sie któś: Czyli wierzyciele rządowi na tern nie 
stracai*Odpowiedział jenerał W alpole.,, Trzeba pa
miętać, iż biorą zapłatę nie z kra^u, lecz z korzy
ści handlu z zagranicą; Fan Taylor rauził 6ta u- 
chwalę, iż gdy dotćjd większość pdrlanjenfcu odrzu
cała wszystkie wnioski Pana Hurhe i nmieyszości 
członków względem oszczędności, ztąd więc poka
zuje się, iż teraźnieyszy skład parlamentu jest 
pravydziwem źródłem smutnego stanu krapi, i źe 
Pyk i naród nie będzie miał dobrych reprezentan
tów, póty się żadney ulgi i ratunku spodziewać 
me można Przyjęto jednomyślnie ten wniosek- 
Lord Suffield  powiedział między innemi: „ 
hrabstwie l.ancashire, 1000 razy ludniey zern, ani
żeli N orfo lk , zakazano mieszkańcom zgromadzać 

ich rozpędzono. W  hrabstw a^ 
aujjolk  1 K ent podolinież się stało Z ośmio-'1" ' 
honowey ludności, 8000 tylko obywateli obi<ń3 
członków parlamentu.,, Pan Coke oświadczył: „ O'1 
46 lat zasiadam w' parlamencie. Gdyby p arłam ^1 
przed 46 laty był tćm, czem jest dzisiay, umyib)"1 
solne ręce, i me wszedłbym do tak brudnego ta* j 
warzystwa. Nie mamy teraz rządu, ale nier/^u* » 
VVstyd mi bydź członkiem parlamentu. Czy 1 iżby 
dobry parlament pozwolił ministrowi nrześlaJp' | 
wać Krolową aż. do samey śm ie rc i? , ,  Nareszcie 
przed rozeysciem się zgromadzenia, przypomni? 
Lord Suffield , iz obywatele angielscy urodzili s’*̂ 
wolnymi; iż wolność tę winni dzielności, pracon* 
i stałości przodków swoich, a wszystkie te kor*y' 
ści przez uległość postradać mogą.

F H A N C T A.
(z Gaz. W arsz.) P ary  i  d. 19 stycznia. Na T,,v 

skaradzie duncy tu niedawno w Króleskiey A^* 
demii muzyczuey, było tylko i 4 osob w maska0*1 
lub bez masek. .

W  roku zeszłym spotrzebowano w P a r f ^ ’ 
71,000 wołów, 85oo krów, 85,000 cieląt, 2 9 , 0 0 0  

jccy, 25o,ooo jmlard i kapłonów, 2 utiliony 3';°’° ^  
kurcząt, 920,000 gołębi, 101,000 kuropatw, 7'* 
liony jay, 6 milionów 333,000 funtów masła, 11 nJ 
lionów funtów cukru, milion 764 5oo funtów ,sCl^ 
i codzień 704,600 funtów chleba. W ypito  zaś: *9 
milionów 172.000 miar wina, niwa, jabloczoi*t,l . 
wódki, a 5 milionów funtów kawy.
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^PodTn;* kalendarza duchownego zttayduje sie
- i  rancyi OJ,286 xięzy, L których i4 ,8to me

naS4*lfi Y  ,rokfu -es/dym weszło do zaku
ło 4 ° ■ *1> ZT ktorycu 1 ±35 wyświęcono. Omar* 

^ iszy , Liczba uczniów duchownych wy-

V J Z Kur. W ars z.) Pewny dzierżawca w okolicy 
■c'au jlen t dostarczał wiciu miastom i Paryżowi w y
bornych serów, miał on i 5 tysięcy sztuk bydła, lecz 
I o « r  gw ałtow ny w jedney chwili ogarnął wszysl-

- ooory, i ani jedno bydle uchronionem me zo- 
Mło, amatorowie serów zbierają składki dlaow e-

dzierżawcy.
• W izerunek  Napoleona już publicznie przeda- 
ją w  Paryżu.
; ,/  Gaz. beri.) P ary  i  dnia  21 stycznia. Na po

jed zen iu  dnia 19 zdawał Pan M artignac  sprawę 
itt,1-” 1211111 kommissyi w rzeczy praw a względem
? V Vi“" v ” . . Prz3rst;!l>% do poszczególnych
'j-i t  y kułow projektu do prawa, mech mi wolno be- 
dzie zw rócić w ogólności uwagę na pisma peryody'- 
C/UC. Nie będę mówił przeciw  korzyściom, z pism 
kucic i^w ym k.uąoym . W kraju, gdzie wsżysJy o-

W Sprawac!l Publicznych i 
ihs i w \ V PJauie» ie3t r/-«*c/.ci nader przyx'wo- 

lor działania urzędów krajowych, wydarzenia 
y  ^pci'.vdy pożyteczne, do wiadomości ]

dochodziły.1 ■ t • —----j- W pływ  opinii publiozney
-1 a.arna władzy kraiowcy ma w ttfin wzglę

• i lh  f ir l '|l»  n n \ _ . .................... . I i  j  w  u

sadu w? r i  lUjącego są wolne,gdzie
' ł i i u  ś ; '11' '  " .e’ a u łz i danie za pośrednictwem
iv \} , :  Y*'nu ni?,jrontie. tam  gazet nic można u-
^  u a i  urga n  aczkolwiek przez dłu-
Strc-T , potr/.ehę się zamieniły. N a

prze
się zamieniły.“ f r p o y , ,  * r  ,vi  6 £ U I l l t

d 1 wanie gazN • ' Jy na
jaką krfrzyśó
ressow i społeczności.

>̂r7‘yjr!Mują,'y  na siebie wy- 
Da a  , s . u i  się zazwyczay mieć z tego 

ma z.iteni interes przeciw ny inte-
~-u -- - • •*• La zyozy porządku, pokoju

i .  m i S i S T k ? l  prS '? >  “ * mL-
k in ly  cały S iv ia V u -v .jY  . ' “ t,ok  Wypadkfcy,
. i j t w a k ł c c i y ,  S ^ t l a m y ierpH7 “ h  »
'Ha nich raboycaa. S t„ ,„  P?kolu, .jest
W  a , , r o  ly lk ; - 5 B W S  

' l « e , r t S i u T T  n ifd S

‘ 'L - Ś i f ’m T a 1 X 7 1 >” rJ,odJr« ™ .’ k ó ty c h  “ uł
k ió r j ih  1>ul,lr ^  “  " Whicvs7  I o i 1ksSOVVau i gorliwość nayślacliet-

b y S S r r i ;  &przys ,eńi; , a . Ljrch, którzy, |ako za-
Waja sie* t vdko • z l™:,e3o rozsądku, odzy-

°Ustytncyi G-ilvb'u ^  *C'’0 ni'')Sd S1? ostać przy 
Sb) Z y T : J  Y Y pr i,ro  to  zasadnicze za ,trzc-
l)r'iWod.iwczevIS(>m-11C' g‘l7et ’ a zal,ro.‘uto władzy stałm... y  ,p  uuiczac tego nadania: nie pozo-

rozprzęźenia
fśiny

•“hśrnu '7/-X------  T "  u,,CI*uazi. Atoli nic "znale!
^ / U - l i Ł S S 1 p 1Sty^ ° ya poło/^ }a w tern nie- 
p t*e« «|p ? • '■'. Pozvya,a ona ogłaszać każdemu
*e « 2 * i S  op ,».«» Ale nie w yraża tego!
tycZn.. 1‘ rV m Jest każdemu, dawać codzień poli- 
oPhńje T h  P aWin/‘“ 0’e*» 3 przy tern nie tylko 
^*i\Vę f! ' l ” kta, przypom nienia, nadzieje, praw - 
^ębolf ZV'VC now iny poruszać, a tvm samym
śliL  1 “ puszczającego się w pływ u używać. Je. 
t'tczai >° przeciw  temu w p r:.ykLdzife Anglią przy. 
bv.yy’. tWa odpowiedź. Kiedy /, czasem pamięć 
haiyp^-^toletnich zaburzeń wygaśnie,’ kiedy nic- 

u jjP umysłach zet,leje, kiedy polityczne u . 
Pnia nasee) ,Pr *cciągieni czasu i doświadcze- 
ustalone,u tw orzą ducha publicznego, kiedy

Sut ou ey, ale m v  n ie p rzy ja zn e /, codziennie w  za- 
p> tanuch  swych istnienia m onarchii prze5trze»a- 
jąęey doczekamy się oppozycyi,wtedy będziemy m o, 
gh udziehc naszym pismom periodycznym  taaiev- 
wolnosci druku, jakiey angielskie iiżywa'ja.‘£ ( \  Wy
mierzony ten do lewey strony napad stał się po 
wodem do głośnego szemrania, wielkich hałasów 
1 długiey przerwy; nawec Pan St. Aulairs, poza- 
konczonem zdawaniu sprawy, uczynił wniesienie
dnak7 miCyS,Ce to wymazane było V  druku, co'je* 
dnak prezydent odmowił: regulament bowiem nie 
pozwala przystępować do roztrząsania jakiegokol!

zdania spraw y kommissyi w ty ni dniu. któ- 
rego odczytaną była). ,T u  mówca przystąp ił do 
okazania niedostateczności dotychczasowych praw  
względem druku ,ako 1 cenzury, i starał sie w Z
s ? r -  i j r r y - novvcs° praw a> iak° wła§cnvSLdo dopięcia Zamierzonego celu. Kommissya (rzekł

steiya.nym . Chce ona,ażeby pierw szy exemnlar* 
pisma złozony był każdego razu u prokuratora k ró 
lewskiego, aby mógł mieć dosyć czasu do przeczy.
X ^ c Z  SZy c,° n êg°dziwego, do zapobieżh- 
j  Chce Ulkze) azebJ  wyraz „ D ążenie« jako je- 
dnoznaczący Q0 1 })du ch (i był opuszczony, try b u , 
naly zas m i ą  uważać duch gazet ‘tak  jak 
ię wydaje w całym ciągu a rty k u łó w , a to jako 

upoważnione do zawieszenia lub zupełnego zabro. 
m en u  druku jakiego pisma peryodycznego. Chce 
nakotnec, ażeby podczas przerw  miedzy posiedze
niam i postanowienia królewskie roztrząsane były 
na radzie ministrów. Zdanie to soraw y byłó 
często przeryw ane, ale w tfąw szy oburzenih s i / n a  
wyrażenie opposition hostile, przyjęte było grzc- 
czrney ,ak odbyte przez Pana Chifflet.) h

, 1 u rozpoczęły się obrady względem praw a 
dru.ui. Pierw szym  z mówców jemu przeciw nych
wienLaa p ° rC°lles- Nieprędko przyszedł do mó
wienia. Przeryw ano mu zaraz jak tylko chciał
by° P^zed J  T  l̂ . i  iUe. chciał od prezydenta: aże- 
od P a n f £ T ‘ \n “emi rzecza,ni zazaia t
razu O p p o z y c y ^ n i , tł.uaiaozeilia względem wy- 
k tóra n u  zagrażać ePrJ M azner  ^opposition hostile)
Oświadczył on ^ Praw 2 r T T enStWCm m onarohli* 
a a  s i e  do izbv tv^ko d l  ae w yraz ten  nie ściąga się uo izo y , ty iko  do n arodu ; ale żeby oświad
czenie to jeszcze raz  uroczyście pow tórzył n L  
zezwolił na to prezydent. Nareszcie mówił Pan 
Corcclles w  śród nieustannego szelestu T o co 
powiedział, nie naylepiey było przyjęte. ’ Robił li 
czne zboczenia, mówił o b u d ż e c ie /o  kortezach 
hiszpańskich, o Austro-kommissyach. Powiadał że 
fakcyą jego przeciw ników natchnęły f u ry e : w y . 
staw ił w przeciw nym  świetle dwie wielkie pari re 
dzftląoe F ra n c ją  (stronników w ynikłych z rew o . 
lucyi, spraw , i czystych monarchistów,') k tórzy chcą 
kontr-rew oiucyi i zakończył t ą  przestrogą : ażeby 
izba pamiętała ze massa oporu we Francyi jest 
w ielką, ze naród -w oysko nie pozwalaja czynić z 
siebie igraszki. Daleko spo k o jn ie j, z większym 
nierównie dla słuchaczów in te ressem , i z głębszą 
przenikliwością mówił po mm P a n ^ ż e n n f  prze-

,  T : d° ^ i P o o ^ e m  obrady odłożone 
został) na aa stycznia. Y\ mowie ostatniego znay-

0Yvid«S,ę mi(*dzJ V nnemi następujące mieysce. 
,, \V )dano  Woynę konstytucyi: z początku napa
stowano ją skrytem  naginaniem, potem  ciem na na- 
UKą, ctaley przez przywołanie nadzwyczavn?y"mo^ 
cyvusiłowano poddadź ją w yższej w ładzy ;a  U k  o . 
bok władzy tw ó rcze j, niszczącą, obok życia śm ie,-i 
E r l  przestaw ano na tw ierdzeńiachj
£ f 2 ? PU,ll  du faktóVV;  T a r3ai% się otw arcie n i  
cia. Jv  i-! ^ n  zief a !% się do jey środka nic dla odję- 
cia ;ey ksz altu, ale ]<?y Życia, publikacyi. Znoszą sad 
1 .A.sięgłycb; w y trącają  pośrednictw o społeczności: 
m inistrowie zryw ają związek swoy z narodem. N i. 
daję sądu mego na nich: zostawuję to M onteskm- 
s. owi. „R ząd  decenuw ratu, słow asą M onteski- 
s/.a, objawu się w pierwszey uchwale swojey: u- 
onwała ta  zabroniła wolności pisma.“ Jakoprzv - 
jaci koństytucyynego tronu i wolności, odrzucam
zgubne praw o gazetne, i ostrzegam o niebez- 
pic^zettstwic. „N ie  dosyć jest wprow adzić iaka«

ID



praw e; potrzeba mu nadadź tr\vałość; chce rząd 
jaki istnieć, tedy potrzeba mu więcey jak podda- 
jnia się ludu; potrzebuje jego poświęcenia się. 1 8  
mówców zapisało się do bronienia prawa dzien
nikowego; 2 7  chce mówić przeciw  niemu.

W 1. o  c  h  y:
(z Gaz. W arsz.) Od granic włoskich dnia  i5 

stycznia. kV Turynie  wyszedł obszerny w yrok 
K rólew ski nakazujący wykonać przysięgę wierno
ści Monarsze. W stęp  jego następujący. „ Dzięki, 
jakie w inni jesteśmy Opatrzności Bozkiey za pręd
kie przywrócenie porządku i spokoypości w k ra 
jach naszych, wkładają na nas obowiązek,’ abyśmy 
jak nayściśley dopełnić kazali uroczystego i reli- 
giynego aktu, k tóry  przy w stąpieniu na tron Mo
narchy, w obliczu Naywyższey Istności, utw ierdzi 
Wzajemny węzeł między Królem  a narodem."

H i s z p a n i i  A.
(z Gaz. W arsz.) M adry t dnia  8 stycznia. 

Jenerałowie Quiroga , Riego, Arco Arguero, Tope z 
Bannos i Espinosa otrzym ali order ś. Ferdynanda  
z  wieńcem, jako nagrodę narodową.

Zm arły deputowany N avarro  zapisał stanom ca- 
łij, swoję bibliotekę; jest to pierwszy dar tego rodzaju.

P o r t u g a l u  a .
(z Gaz. W arsz.) Lizbona dnia  5 stycznia. Gdy 

w  stanach była mowa o utw orzeniu banku naro
dowego, P. Moura  podzielił przeciwników jego na

3 klassy, to jest, na niewiedzących co jest bank 1 
jaki z niego pożytek, na trw ożliw ych, aby nie we
szło obce woysko i nie zniosło banku, właśnie jak 
gdyby stan Portugalii był podobny do Neapolu, i- 
na lichwiarzy, k tórzy się boją upadku z ustanow ie
nia banku. Uchwaliły stany, iż cudzoziemcy mo
gą bydź pewnemi kapitałów swoich i prow izyi w  
banku, równie jak krajowcy, bo podczas woyny na
w et uważane będą za św iętą własność.

T  U R C Y A.
(zK o rr . W arsz.) W szyscy w  Stambule spo

dziewają się now ego potomka Sułtana, bo jedna z 
faw oryt jego jest blizka rozwiązania. Takie jest 
przynaym niey życzenie muzułmanów'.

D  A N I J A.
(z Gaz. Warsz..) Kopenhaga dnia  1 9  grudnia  

W  czasie, kiedy wszyscy mówią o T urkach i woy- 
nie z nimi, wypada wspomnieć, że i tuteyszy ga- ' 
binet sztuk pięknych posiada także kilka znaków 
zwycięzkich, zabranych Turkom  w  woynie. Admi- 
rał Adeler, bohatyr morski chiński, zdobył je r o k u  
i654 w bitvyie morskiey niedaleko wyspy Tenedos. j 
Pałasz d o w ó d c y  tureckiego, cugle jego na konia* 
zatrute strzały i t. d. znaydują się w ich liczbie.

K urs wileński na assygnaty od dnia 0 1  janu- 
aryii rubel srebrny, 3 rubłe kop. 85^, Czerwony zlo
ty  nowy rubli u  kopiejek 7 7 , stary  rubli u ,  ko
piejek 38, im peryał rubli 3 7  kop <">47K

Wolno drukować F. N. Golański Czł. Kom. C e n z , -  w  W i ln i e  w  D r u k a r n i  l t e d a k c y i .

p 0 z e w. mo Nouiińsldey ad praesens D an iłow ey , czj
usatysfakcjonowania pretensyow G aw ryly  A°*

5  Wedle Ukazu Jego Imperdtorskicy Mości * mińskiego, a dotąd przed l icytacją  majątku
-  . . .  ry i y  N o w iń sk ie g o  u k r y t y c h , a po  niewyprob6it,{i~

niu przez  ich aktorstwa skutkiem dekretu e x d f
Samowiadnącego całą Rossyą etc. etc. et'.

J P P .  Petronelli primo Nowińskiej ad prae
sens Daniłowey matce, Piotrowi Gow ryłowiciow i  
Nowińskiemu synowi małoletniemu, Mikołajowi 
Trawinowi opiekunowi do ukrytia funduszu na
leżącym, a Józefowi Krzyżanowskiemu Prezyden
towi nowo dodanemu, Mikołajowi Iwanowictowi, 
Nowińskiemu bratu zeszłego D ym itry  Nowińskie
g o ,  Pet la g it  K o itw n ikow ey , i lryn ii  M ie ln ik o -  
w ey siostrom z dokładem ich mętów i opieki, 
W ie r y , Altxandrze, Annie córkom, Iwanowi s y 
nowi zeszłego Iwana Nowińskiego brata Dym Pry, 
Iwanowi Zaozierskiemu , Iwanowi Szarapowi °-  
piekunom tychże nieletnich sukcessorow , w szys t
kim probować mogącym własnictwa i towarow w  
ukryciu pozostałych , pozew edyktalny przed Sąd 
M agistratu Wileńskiego z  c y ta c ji  J P . Iwana Iw a* 
nowicza Darniowa z Ostrowa, w referencji , do 
dekretu 182 / roku mca marca i 4 dnia zapadłe
go, i w skutkach przyjętego wynasza się oto •' do 
wykrycia  i wypróbowania czyli towary w schro
nieniu dotąd będące i  na satysfakcją  summy dla 
ia ł .  dell- w  e x d y w izy i  odeszłey z  rekognosko- 
waney rubli assygn.  16 , s 45 kop. 55 do dalsze
go wypróbowania aktorstwa przez obżał. sukces
sorow D y m itry  Nowińskiego nieoddawanych, na
kazana została adcytacya tychie obżał. su
kcessorow przez  edyktalny zapozew , dlaczego 
skutkiem i dekretu i art. 28 roz. 4 , jako w rzeczy  
Goicinney pozywa do Sądu M agistratu W ileń
skiego i prosi nakazania z łożyć  dowody do prze
konania o należeniu tow arow , czy  do sukcesso
row D ym itry  Nowińskiego, czy do Petronelli pr{:

/  '  _ . . . i------------------------------. ------------------------------------------I< t w p .

wizyinego całkowicie onych dla zał. delat.'PrZ7 
sądzenia, ped niejawienit stę w terminie artył.uFni 
28 roz. 4  przepisanym, ammissyi w ie k u is te j  za' 
pisrania, b liiszoici we wszystkim lał. uznaniu, do 
wodow utwierdzenia i expens prawnych powrć 
rubli assygn. 1000 sądzenia.

Roku 1822 mca jantiar, 20 dnia woźny świad
czę, i i  tego pozwu edyktalnego w sprawie JPcnd 
Iwana Iwanowicza Daniłowa z Ostrowa, jako  isł°‘ 
tnego pretensora do wszystkich funduszów  
r y ły  Nowiutkiego, po JJPP. Petronellę pr‘nl° 
Nowińską a dopiero Daniłowę , j y  syna 
Nowińskiego, Opiekunów Mikołaja Trawina 
gle zajmującego się i Józefa Krzyżanowskie9° 
Prezydenta M ag is tra toweg o takoż dopier i> doda
nego, oczewisto w ręce, a zaś po Mik., taju NoW’n' 
tkiego, Pelhigią Kozewnikou ę i Iryn ę Mieln1̂ 0'  
wę braci i sióstr D ym itry  Nowińskiego, Vtii’rf’ 
Alexandrę, Annę córek i Jana syna Jwana R °  
mińskiego, jako sukcessorow, i ich Opiekunów Iafl 
Zaozierskiego i Iwana Szarapowa, do drzwi Rotu'  
sza Wileń. i Gazety Kuryera Lit. popodawol*111,' 
i  c  rozprawie w Magistracie Wileńskim oznaj"11' 
łtm. D at ut supra. {

Stanisław Parymanowki W oźny  Ptu U 1 
Roku 1822 mca Januaryi 20 dnia p rtej  

ktami M ag. H dna stanąwszy obecnie Wo*7  
Ptu Wileń. Stanisław Parymanowski t, n 
ewóy rellacyiny podanego pozwu ojitiose ***” 
przyją łem  i ie jest  w  aktach świadczę. tttt 
Misiewicz Regent

Olnerwacye
m tttralogi'

csne.

C im  obieruacyi 

dnia  1 (rodnia

dnia  2 średnia

dnia 3 * o d i. 7

W y so koić Burom. 

28 cal. 3 , 13 lin.

28 — 2,0 —

28 -  1,7 -

W ys. Ther. Uran.

—  5,41
— 2,4a
— 4.

•topn i

W i a t r y .  

Pntudn. W schód . 

Po łudniow y 

Poludnniowy

’ Odmiana w pouf f  
Pochmurna
Pochmurno 

Pochmurno



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. i5 .

Wilno dnia 5 Lutego 1822 Roku v. A,

T e A t r  W i l e n ś k i -  
Dziś w piątek, to jest dnia 3 februaryi 1822 ro 

ku daną będzie nowa komedya, z Francuzkiego pod 
ytułem niedowierzanie i przekora, po którey na- 

w yjątek z Tragedy i Dziewica Orleańska, za- 
"ończy nowa Koraedya z Francuzkiego pod ty tu - 
e,n Hanna PólkoWńikienl w tyra dniu JPani Le- 
uchowrska i JP. W erow ski ostatni raz będą iriie- 

ł zaszczyt ukazać się na Scenie tuteyszey.

V;   > . * •

1 Od Rządu gubernialnego Litewsko-Grodzień- 
skiego ogłasza się: iż dla nabycia znaydującego się 
w  tu teyszey gubernii w mieście powiatowym  Slo- 
Uirnie, murowanego domu żyda Cbaima Ówsiejo- 
'Vicza Landy, oddanego na ew ikcyą różnych do
starczeń prow iantu wzywając się życzący, k tórzy 
*echcą przybydź n a ta -g i \v term inach nowo na
znaczonych, to jest dnia 18 i ig raca apryla bie
żącego 1822 roku, do Słonimskiego mieskiego R atu
sza, na trzeci i ostateczny do tego gubernialnego 
1 H du za trz y  miesiące, , od czasu ostatniego wy- 
^ u, .wania, k tóre późniey nastąpi w wiadomo
ś c i a c h  Sankt petersburskich lub Moskiewskich. 

nia i 3 januaryi 1822 roku. Expedytor Kjtupowicz.

s» ( R oku  1822 miesiąca ‘styczn ia  17 dnia W 
y  B ekretu remissyynego Sądu Z iem . p ttu  
f au>- w roku 1821 nowembra 16 diii a zapadłego, 
z ^ - ł  exdJ wiz.y<ł Folwarków Olechniszek Szwakszt 
es~ ego K apitana K oziełła w pcie Zaw . lezących 
rZeznać zającego , Sąd taxntorsko easdywizórski 
ekretem pierwszo zjazdow ym  w r idącym, na  

niu  1 (1 praes. w majjtr.ości Olechniszkuch osio
w anym  komportacyą na wszystkich stronach do 

ancellaryi Z iem . p ttu  Z aw iiey. na dzień  1 m ar
ca teraźniejszego  roku z czter,,niedzielną persy-  
stencyą przeznaczył; oraz po naznaczeniu w y
m iaru ułatw ieniu dalszych czynności pierwszemu  
term inowi właściwych zjazd 'pow tórny Sądu na  
dzień  21 augusta idącego roku odrbczył, w którym  
term inie izby, wszystkie strony pod rygorem  zapi
sania anussyi na nic stawających staw ały  przez  
trzykrotną awizacyą w Kury er ze L itew skim  za
wiadamia. A ntoni Koeiełł Sędzia Z iem . p ttu  ZaW  
f d y w i z u  prezydujący, Stefan M ackiewicz Sędzia
h iZ n U' / UU 4lw d \ J ó ze f BukowskiP sarz Z iem . ZawiL. e'xdywi zor.

R egen t Ple fy a ti  I la i ko.

P o z e w .
Mncrw W edle  Ukazu JeS° i m p e r a t o r s k i e y

uJbCI Sainowładriącego całą Kdssyą etc. etc etc.  
8v Annie z Szreterow Dvnntryowey z as-
ystencyą jey męża Alexandra Piotrowicza Dy-  
1 ryowa Sowiet., Ewie Karolinie z SżretteroW  

. luzód Górskiey a teraz Grądzkiey z dokładem 
y męża Prokopa Piotrowicza Gradzkiego Kom- 

^',ssyoniera 12 klassy, Janowi Szr< «\erowi, Jano- 
Or 1 n,s,Łczcnkovvl ^ekr- I i  by Skarbowey Guber. 
Ą  01 oycow i Japowi, Konstantemu synom,
*Vk*'UC ^urce, nieletnim Aniszczynkom po matce  
Suu y Zuzannie z Szretterow Aniseozynkowey  

*cessorom, Józefowi oycu, Janowi, FeFxowi,  
i r‘lle> Józefie 1 Teofili lub innych imion synom 
B0r Cm Pol?mstwu aeszłey Anny z Klaudów 
Ob °a sk'ey> Porowskim, nietetmerau Leonardowi 
,  *h °w iczow i,  równie zehstopnia swey matki 

ey  Johanny z Klaudów ObucliowiciowtY suk* 
dn0.°rot''* > iego naturalnemu opiekunowi Alexaa- 
ra? Al Dbuchowiczowi, Antoniemn Ernestowi, o- 
i n vvszystkim innym dalszym jakich bądź imion 
łżj tytułującym się sukeessor m po ze-
^rc ‘kin,e * Maryannie rcii.f.oa'h Maryanoie 
i ^ e Klaudach, tudzież Anieli z Itrbrów Pre- 
\ ^ y  vice Gub*rnati rowey Twer .kies j jey 
Soj.t!Vv't Franoiszkowi De Kamerowi Sędziemu 

0 skiego ptu, Juliannie matce, Janowi, Józefo

w i synom H ryniewiczom , W iktoryi Tunikowey  
Sekretarz: z dokładem jey męża Tunikowa,
Grzegorzowi i Anieli Dertisewiczom Tyt. Sow .  
i Sekret. Sądu Gł. tgo Departamentu Guberhii 
Grodzieńskiey, iak równie i AltXandrze Flrynkie- 
wiczówm e sukces, po zeszłym Marcinie Hryn
kiewiczu, Janowi Mejerowi, Janowi i Eleonorze 
z MejeroW Rautembergora, Annie Mejerównie, 
sukcessorom zeszł. Ernesta Mejera, Stefanowi Za- 
bielle b. Dep Kom. Kwater, m. Grodna, Szllnym  
Luizie matce, Józefowu, Janowi, Konstantemu i 
Alexandrowi synom Rudzińskim, Janowi 1 Annie 
Polutom b. W oy. Sądowym m. Grodna, Adrya-  
nowi i Dorocie Charynom Rurm. Grudzień., Ka
rolinie i Albertynie w panieńskim zostają ym  
stanie Rudzińskim, sukcessororn zeszł. Józefa Ru
dzińskiego, Maryannie Janusnkiewiczowey wespół 
z jey prawną opieką, W oyciechow i 1 Annie K re-  
tewiczom, Tomaszowi Tartylle, Stefanowi Cybul
skiemu T yt. Sow . , i wszystkim mnym mienią
cym się bydź kredytorami i pfetensorami ze 
szłych Klaudow, niemmey Star. Secharowi Alpe- 
rowi i dalszym wykazać się maiącym ich deb.to- 
roffl, a nakoniec Antoniemu Zyszkiewiczowi, P i
sarzowi magistratu m. Grodna, jsko byłemu ze
szłych Kłaudow i jey córki opiekunowi; a dziś 
zaymującemu się administr. funduszów po Klau
dach, podobnież Stanisławowi Polucie, Dtp Kom. 
Kwater., jakoikdmin. pozew edvktalny przed Sąd 
taxatorsko-exdyw izorski funduszów zeszłych Ja
na i Maryauny Klaudów w  mieście Grodnie agi
tujący się, z powództwa Antoniego Poluty w zu- 
pełney referencyi do dekretów w Sądach Magi
stratu miasta Grodna, 1 Exdywdzor. nastałyoh, do 
uprzednio wynaszanych żałob, do w exlów Urodzo
nemu Razyletnu Dymów ikowi przez zeszłych Klau- 

»w ponydaw’anych 1 zapisanych na onych rze-  
e n o w  załmu służących , i do tym podobnychdo- 

w c ow 1 probacyow prawnych, szczególnie zaś 
wynosi się o to: w zbiegu kredytorów zeszłych  
Jana 1 Maryauny Klaudów Sąd magistratowy m.a- 
sta Gubetn. Grodna, po nadultymarnem skonwin- 
kowamu ich sukcessorów obżałnyoh niżey pomie- 
nionych, stosowmie do okohczności i wywiązują-  
ce y  się potrzeby, oraz żądam stron, dekretem  
swym Remissyynym w roku 1821 januar. 2 dnia 
zaferowanym, przeznaczywszy jeden Sąd taxator- 
sko-exdywizorski, na jednoczasow e w szystkich  
sporow stron, z jakiegokolwiek bądź względu  
wpływ do funduszu po Klaudach pozostałego ma
jących, potrzebne ku temu celowi przepisał re 
guły, za wskazówką jakowych i Sąd exdyw izor-  
ski w komplecie zebraby, mająo na baczeniu w y 
świetlenie massy majątku debitorskirgo, rów nież  
ważność stosunków" do Onego regulujących się, 
tudzież mając na przedmiocie z okazanego i oka
zać się mającego dla istotnych i rzetelnych w ie
rzycieli rych.eyszą satysfakcyą dla uwiadomienia 
stron o raczętey sw ey  czynności i dla zwołania  
ich do potrzebney i nieodbitey w sw ym  sądzie 
stanności, przez awizacyą gazety Kur. Lit. ogło
sić postanowił, komportacyą na wszystkich stro
nach na dzień i 4 apryla 1821 roku w kancella- 
ryi Sądu magistratu Grudzień, spełnić się powin
na przeznaczył, inw'entącyą dwóch trzcoich czę-  
ściow kamiemcy w rynku hi. Grodna połoioney,  
browa-.u z młynem na przedmieściu Zaniemeń- 
sk m ąvtnowa»ivch, i da’szych pozostałościow Klau
dow, jak równie wymiar geom etryczny udetermi- 
nował. niemniev wyprzedaż z publiczney licyta-  
cvi majątku ood konkurs oddanego zaznaczył, a 
w zadość nakazom wyż wzmienioney Rcmmissy  
kredy turów, dla tem lepszego stron wszystkicn  
zawiadomienia, do wydania pozwu ninieyszego  
edvktalncgo, z ostrzeżeniem, iżby strony sub am-  
missione przystępowały do rozprawy zobowiązał, 
i nakoniec tęż awizacyą uzupełniwszy przez się, 
gdy dostrzegł od stron uchybienia skutków sw ych  
pierwszych postanowień, poźnieyizym sw ym  w y -



rokiem vr roku 1821 JuHi 6 dnia zapadłym , speł
nić one prijw alecił, dfegi potem czasu przeciąg 
unłvnał stanność mianowicie od oozalnych suk
c e so r ó w  zeszłych Klaudów uchybiona zastała, i 
tak  dalece, że Sad exdywizorskt be* zaskuttczm e- 
nia powołania edylćtaluego, dalszych swych czyn- 
n ościów , w zbliżeniń lw  końcowi dzieła stanowić 
niem ógł, i żałujący delator pfaez ten sposob m i
nio nayrzetelnieysMi swą pretensyą żadnemu z o- 
boietnieniu nieuległą, ea dwoma poosćanemi wex- 
lam i należna, dotąd am **ym m eyszey satysiakcyi 
nie odebrał, w takim przeto razie aby obzałowmn 
sukcessorowie i dalsze strony mewymaWiały się 
nie wiadomością, tudzież gdyby ze wszelką goto
wością pod stratą na sw ey rzeczy przystępowa
ły  oo navrychley , a w ięc gdyby stawały w są
dzie exdyw . w Izbie sądowny w oytow iko-iaw m - 
c-zev m. Grodna odbywającym się, żałcy pozywa 
w szystkich  obżał. i prosi o rekogmoyn sumrn a w y
padającemu procentami, i należącemi rekambiami 
na rzcoz jŁciłc^gc del^tord sta dwoma wcxla*7)i? ję- 
dnym januaryi 3 i 3i i  r. na rubli srebrnych iooo, 
a drugim japuar. 6 tegoż id u  r. »ia rubli srebr. 
i 3o przez zeszłych JSana i Maryannę Klaudów Ur. 
B a/ylem u Uvmoivikowi w ydaneim , a 1812 januar. 
8 przy zaprote/tow am u * racyi n’eojdaty w ak
tach  sądu M agistratu m. G rodją. oblatowanem , 
powed.-m zaś zapisanych przez, tegoż Dym owika  
w  roku 1820 apr. 12 dnia ppsejewow żałmu ak
torstw em  niespi zeczonym ajuęącemi  ̂ z odkry
tych  1 oddanych pod konkurs.łuuduszórf, jako to: 
m ianowicie z dwóch trzecich ozęściów kaujiem- 
ęy mnro.vaucy 1 rów nież * gotowego grosza o 
w ym : l  nie żałm u,schedy, ze względu pierw sza  
ści i lepszości Wg® kredytu przed wszystkiem i 
insicmi w ierzycielam i w taxie doczesney siódme
mu procentowi odpowiedniey, na zdarzenie jeduz- 
kowoż nie wy starczenia funduszów o danie oka- 
tv w taxie w ieczystey , o pokassowanie iTSzelkich 
nieprawych stosunków obżałnych rtikcessurow 
zeszłych  Klaudów, o ^nikczemnienie pretensyow  
kredytocskich jako uintey sprawiedliwych, 01.zna. 
me potrzebnyołi przysiąg, 1 takich ktoreby.uale- 
y.,.,<ść wierzy cielska ora* całośc i meutajeuie ma
jątku po Klaudnch v  spierały i w ykazyw ały, o 
rekogm eyą ux obiainycii zumm i preteuayoW, ja
k ie do rnassy należttetni bydź się okażą i  o w y- 
ś' ietlem e całkow ite teyze massy , o uważeme 
£aU;o bydź bliższym t ik  ku dowodowi jako tea  
odwodowi ot.ain juramentowt, okalkuiacyą z />“■ 
ministratorów 1 ązkod w ery ł.k acji, o zapisanie na 
niest a w alących i nie przychodzących stronach sto
sownie do pow yższych zjaśtueń dekretowych am- 

y m iis y f  1 w iecznego upądku, o sądrepie experumw 
prawnych, o z r.-zo iw ow aue najprędsza i btz ża
dnych już jako niepotrzebnych odkładów ‘•>g° 
w sz y s tk ie g o ,^  czasu spraivyjubszernicy dowicuzio- 
nyro i proszonym będzie.

Koku 1821 x b ra  j 6 d n ia ,  W o ź n y  zez iu j?  
iż tego  po? w’u edyktalnego kopiy 20 przed bąd 
tax a to rs l  o - xdywizorski nad  funduszami po ze
szłych  Janie 1 M ary an m e K laudach pozosta łeuu  
u s ta n o w io n y ,  z pow ództw a szlchgo A n to n ie 
go Poluty  w yniesionych, jedną J W W .  i W  W . 
Annie D y m itry o w ey  i jey mężowi A lexandrow i 
Dymitiwowa Sowiet, i kaw aler. ,  klwie Karolinie 
w przód  G ó rsk iey ,  a te ra z  G r ą d / k i t y  * dokładam 
jey męża". Janowi S zre tte row i,  Janowi Amszozyn- 
kow i Sekr. Izby Skarbow ey , Grudzień, oycn, Ja 
nowi, K onstan tem u  synom,»A unie córce , nieletnim 
Aniszczynkom , Józefowi oycu, J a n o w i , Felixow i 
Annie, Józełie i Teofili  có rk am  Korowskim, n ie
le tn iem u  Leonardowi O buchowiczowi, Antoniem u 
E rn es to w i,  i w szystkim  uinym  dalszym lakichbądź 
imion 1 nazwisk sukcessorom zeszłych Jana i &!a- 
ry a n n y  rodziców , oraz M ary an n y  córki K laudów , 
oczew isto  w  kam ienicy wśród ry n k u  in. Grodna 
połoźoney, 2 J I*. A lcxandrow i Obuchowiczowi ja
ko n a tu ra ln em u  opiekunowi L eonarda  Obucho- 
w icza  w' okolicy Obhohowiczach w p tc ie  G ro 
dzieńskim  sy tuow aney: 5 J W W . Anieli i jey m ę 
żowi P reźeńcow oin  V ioe-G uber. T w e r s k i m w ic h  
d w o rk u  w łasnym  w mieście G rodnie znaydują- 
c y m  się: » JB. T om aszow i T a r ty l le ,  yy m ają tku

J m  '
Rujsocie w  p łcie  Grodzieńskim położenie SW* 
mająćey: 5 . JR. S tefrtnowi ZabielJe w  nue^cw? Gro
dnie : 6. Szlachetnym  Adryanoyyi i D c rotif“ Ohary* 
nom Kur mi s l r zo ws t w u: 7 S ta ias ław i l’°lucie De
pu ta tow i Kom. kw a te r .  8. A ntoniem u ^y-zkiewi- 
czowi Pisarzowi M agistra tu  M. G rodua: 9* VV0y- 
cieehowi i Annie K re t . iw icz o m : 10. M a‘ yannie 
J a n  u s /. k i a w  i c z o we y : u .  Janow i i E leonorze Ran- 
t e m b e rg o m : 12. J 1'P .  Juliannie m atce , Janowi; 
Józefowi synom, Alexandrze córce  H ry n k iew i
c z o m : i 5 . W  W .  Prochorow i i W ik to ry i  T u n i 
kom, tudzież G rzegorzowi i Anieli Den.sewiczom 
Sekr. Sądu Gł. ino  D ep ar tam en tu  Grodzień. t 4- ' 
wyniesioną po W  W . Franc iszka  D e ram era  Sę
dziego p tu  Sokolskiego 1 S tefana Cybulskiego T v l  
Sur,set. ich P len ipoten tow i W .  Alexandrowi Do- 
łubowskremu A dw. Sądu Gł. 2go Dcpar. Grodaień, 
15. Szlachetnym  Janowi b ra tu ,  . .e s t rz e  Me-
je ro m :  .6. Lm zie m atce ,  J ó z - lb ^ i ,  Janowi Kon
s tan tem u  1 Alexandrowi sy n o m , Karoiime i Al- 
b e r t /n ie  eo ikęm  Rudzińskim oraz Jam  wi i An
nie ■*£ Rudzińskich Poiutom: i 7 S tar .  Soe bero
w i, A lperow i oczewisto no r ą k  ich  domach i 
m ieszkaniach w mieście Grodm * położonych po- 
podaw ałem , a d a tem  lep s f ego w ^ y s tk ic h  J o t t  
zawiadomienia t r z y  jm o s o b u e  kopi,o do drzwióW

Roku 1821 m ća x b ra  o, rl. ; . n , , .
mi S^du W oytow.sko-LJvrni u "  r,rodv»
z tauąw sry  osoLisoie V\ , z ^  w - ;y * 9
ko wy Pozew edyktaloy u i t tUt zeznał i to  
me w pro tokole  m sceplow yn, p c dpisąłt J i W  
łem  zesńam e Ignacy Z y u k : e n L ,  P i S a d *
W .oytowakc-Łav> n iczego Grodz 1,1,." (; s  '' 

ł  • V ,N i*ry  P °dP:sfl.Dł' WJ-tu tevSz, w  niie-
•cie  la brykę Łrtuu.ow od v* tęcey pięciu latsr, 
p rsy  wio/.ł»«y z Jlołiantlyi .posób pi eysponobieri* 
tytumojA, aby or.e w u . y c u  uczyp.ć  p rz y -m u e -  
ni! ta,c dla aapaclui jako 1 smaku, bez uaysnuiey- 
azey szkody dii* zdrowia- S jirow adzaiać zaś li
ście p ro s ta  % A m eryk i  vv n ay w y b crn ie jszy ch  tył* 

o gai unkach, jego łabryka d o s ta rcza  nuyleps®Jf 
ty tu u ,  jaki się w całym  .kraju sprzeda .ać ruożc ■ 
n i«uslęr ująć n a iy n  tu reck iem u, o c^ern ;uź i do
świadczenie przekonało;, a chcąc zadosrć  uc2yni<S 
pow szechnem u żądaniu, ab y  1 w L itw ie  skład 
aw ych nałożyć tytunióyr, p rz e to  M abenv xanas *• 
aego z. w łasuey fabryki posła ł  dla i p r z e d j y  
m agazynu W J P a n a  Jozefa Kopscha W W i l n k  u 
k tó re  go w szystk ie  z jego fabryki w ychodzące1}", 
kunie dostać m o ż n a , g d z ^ h ,  łCrUie\  pod
moim nazw iskiem  sprzedawali. ,  chociażby 1 z pod'  
p.sern mojego iinieŁ.u, lak o w e ' ea sfałszowane 0- 
w azac  n a h z y .  .W F e te rshu rgu  ł0 stycznia

N. R. Guichai^-

i .  1 rausport rozmaitych nowycli nót muzy* 
oznych, jako to Steibelta, nowy Koncert  Field* 
7mo 1 81110 Nooturno,  newy Exercice Rossini*^
1 innych A rye w łoskie rozm aite 1 inne sztuk1 
m u zyczn e, pr/ .ywieziono do magazynu lóze^* 
Kopscha.

O  c  ł o s z  t n i e .

2. N a  m ocy N a y w y ł e y  u tw ie r d z o n e j  
i 4 marca roku  1821 postanowienia o d o m a c h  g°‘ 
ic in n ych , restnurucyach  , kaw iarniach, trakty*ra 
ii garkuchniach, stosownie d o frn rg o  i do 
w dniu  2 1  dccembru roku t r g  >i t  l i tą d u  Gaber,tj' 
ik iego  W ileńskiego rozporządzen ia . I i a t ust 
W iłko m ieria  ogłasza, i i  w mieście t y m  u s ta n o w io ’1̂  
tylko dwa tra k ty  ery , do w ydan ia  kontraktu n a u  ̂
trzym a n ie  traktyerow  poiedyneso  ka idegn  
go postanowienia § i i ,  dopuszcza ją  się kupcy, 
c ia n ie  i w łościanie m a/ący św iędcctw o nu Pr<1 j 
handlu  i m ający wedle § 20, o dobrey k o n d u '^ .  
m e za d łu ien iu  się atestaty, a więcej postępując/ , 
rocznie dla  Skarbu m i cy t k i tą  o op ła ty  soi w 0 - a  
u trzym a n ia  traktyeru , o trzym a  z  lie tu sya  tri**''■



Wrfkimierza na herbowym papierze kontr akta na 
lot 3i  z terminem początkowym otworzeniu, trakty- 
*ru °d dnia \ junii roku 1 8 2 2 ,  licytacja odbywać 
się będzie w Ratuszu miasta Wiłkomierza w termi
nach pierwszym dnia 3o  miesiąca January i, drugim 
“ W ó  1 6  i trzecim ostatecznym dnia 21 miesiąca 
Jebruaryi 1 8 2 2  roku, każdy przystępujący do licy- 

powinien z łć iyć  wedle § 5g  kaucyą , która we
dle Ukazu Rządu Gubęmskiego Wileńskiego dnia 
21 decembra. wyszłego, mote się opierać’na domach 
borowanych lub majątkach ziemskich, moie bydŁ 
Przyniesiona w biletach bankowych lub gotowych 
Pl*niądzach w proporcji trzzeciey części roczney 
“redy, a prżytem  dom powinien bydz urzędownie 
°c*niony i o swobodnosci tego tak jak i o swobodrio- 
Ci majątku leżącego powinne bydz przedstawione, 

r°z.em śwtudectwa Sądu Głównego Wileńskiego 2go 
, Apartamentu, w  traktyerach wedle §  24, wolno 
będzie utrzym ywać *tół, herbatę, kawę, przedni win, 
'róclęk zagranicznych i Rostryyskich wszelkiego rc- 
dzaiu: coma, strornu, aro ku, likierów ,  pąciu, w o- 
pilności wódek r.c zboża wedle §  i 4 ustawy o rrr- 
oone s truńkow, nastojek z tychże wódek wyr aha-  
nrch\ piwa lekkiego, miodu, piwa i  porteru an nei- 
***«£»> oraz wyrabianych w Rossyi na sr.^.-k u -i- 
frelski. Nadto: mieć me więcej nad dwa bilardy,
0 da lw ych  wolnościach 1 ostróinoiciach w kofidy- 
l y U/t p rze d l ic y ta c y yn yc h  w yrażon o  będzie i nadto  
^0“Scy zrozum ieć  cale postanowienie o traktyerach ,
1 gościnnych  , restauracyach , kawiarniach* 
«r p r ^h ’iiach, m o ie  one czy ta ć  w każdym  czasie  
" - i t u s t u  miasta fUilkoniierza, o c ie m  p rze z  nt- 
w Yj z “ Ogłoszenie p o da jąc  R a tu sz  dc p o n iz tc h n e y

^ o m o śc i  w z y w a  życzących  u tr zy m y w a ć  w ff'il-  
^ > m ertu  tra k tye ry ,  aby ja w i l i  się na terminu w yż  

Yrązone, na l icy ta cyą  ze wszelką g . tow ośc ią  do 
^ a tu iza  miasta l i i i  koncerza. D a t roku  1822 mie-  
±ąca JanuaryI 7 dnia. Autentycznie  podpisali. Jan. 
^ ausm un Burm istrz . J ó ze f  Sidor o wic z P isa rz .
f t z n j „ r * $ ° d ?0ili { * ' a d c t i ’ ^ J łu larn y  Sou.tętnik, *lządu Gubsrn. Sekretarz Nowicki.

2. Skutkiem  N a y w y żey  u tw ierdzonego dnia 
14 m arca 1821 roku, postanow ienia o dom ach G o
ścin n ych , R estauracyach, kaw iarniach, traktierach  
1 garkuchm aoh; 7, m ocy oraz Ukazu Rządu Gubcrm  
W ilen : pod dniem  2. decem brz 1821“ roku urzv  
zacytow an ym  postanow ieniu  nadesłanego, R a tu si 
M iasta P ow iatow ego Szaw el. w zy w a  prżW, m m ey -  

ze O głoszenie każdego Ży czącego  w z ią ć  w aredć iia 
P°* « t a ą o » ło n e  w M ieście  SzaV lach  

a U a k liery , k których  ,eden w  ęynku, a drugi 
drugiey  closed M iasta m ieścić  się będą: na 

•G ięcie jakow ych w edle postanow ien ia  § 15, dotm- 
*oza,ą sic K upcy, M ieszczanie i W łościan ie , m a-

d l/icS1V1 i Ł7 °  Pravy° handlu i mający w e
lin ° °hrey konduicie w regularnym poste,

owann, atestata, do czego należy mieć dowod o 
^ zad łu zem u  się dla pewności co roczney dla do- 

'ian nneyskicgo opłaty, za utrzym anie Iraktieru 
g w m e  uczyniony; licytacya odbywać sic ma w  
dri 1 m M le>'sk'™ Matuszu w nas ten tnących 
*t-it l  Pier'V3,z>m lebruaryi 6, drugim 20 i „ a C. 
koń® ‘1 ] - tegut7' nuesW ia ^ ącego 1822 roku, po u* 
j ’ aemu jakowey, należący do zadzicrżewiema 
Uu C 1 W traktierow , otrzymają od Ra-

' uG yszcgo kontraktu na walorow ym  lierbo- 
tfia Pa riiorfce na przyszłe lat 3* z początkowym  

otrzymania wzm iankowanych traktierow ter-
Wau”5 -d drliu 1 i0" 11 1822 roku> vv których  kon- 
hiv c?1’ bńeli pojaśnienie, co m ogą u trzy-
Vv "'ać, a to odpow iednio § 2-i, stoł, herbatę, ka- 
sV-; Przedaż w in  w ódek zagran icznych  i Rossyi- 
hki,.1’ ',VS/,elkiCgo rodzaju rum u, ssrom u, araku, 

P4'-7"-. w  ógólności ijpdck zc zboża w e
ty*.} . 14 u staw y o poborze z tru n k ów , nastojek x 
Piw>17̂  w6d«-k w y ła n ia n y ch , p iw a lekkiego, miodu, 
^°»sv‘ P: r êru angielsk iego, oraz w yrab ian ych  w 

j 1 na *posnh angielski, uicm nrey ntiec nie w ię-  
tt»tr6"'ld .dvva bilardy, co się  zaś ściąga dalsz^ycłi 
74ij,p7'n o ,c iów  i w olnościów  przy  liey tacyj m ający  
*t»h.,,r .należeć do ón ev  w Hatnazu z eaódnego po-nSh;ar.odleżeć do oney w Rataazu z i.góinego po

c e n ia  dostatecznie poinformowani zostaną 
Vs*ysłkioh wyważony oh zaprowadzeniacb , o

dżem m m eyszym  O głoszeniem  fta tu sz  Szaw elski 
dając do pow szechne y w iadom ości, każdego z żv  
'czących u trzy m y w a ć '|v  Szaw lach traktiery  n a ‘o 
pisane p ow yzey  term ina do licy ta cy i ze iv.szell * 

r^wośćią uprasza do R atusza Sza w eiskiego Dart 
roku 1 8 2 2  m iesiąca jantiaryi 2 2  dnia Jerzy E lbe.-ł 
Burm istrz. ;  1Deia

R ,a/ ^ Z?0dnÓ? , ŚWiadC4^  T y tu l«rny Sow ietn ik  R ządu Guben.: Sekretarz N ow ick i.

*  2- P o ^a/ e do powszeclm ły wiadomości-, i i  
w  skutekyalccemu JM- . Grodzieńskiego C yw ilne,o  
Gubernatora , odbywać się będą na wymurowanie 
w mieście Brześciu Litewskim  K ordygardyi z Plac-

oreną licy tacy e,,to jest: w  pierwszych dwóch *enńi-
nru:h i o zo fęb ru a ry i w Brzeskim  Z iem sko p„~. 
ww tow ym  Sadzie, a ostateczny i 5 marca teraz, 
ttteysZego roku w GredCedskiey skarbowey izbie 
ryczący  z atefn, p rzy jąć  i/ń oicbie obowiązek w ym u

rowania takowych budowh, zechcą stawić się z od- 
powiedniemi trzec ie j częs'ci w ypadającej pośmte- 
cte 24g i rubel y5 kop srebrem summie kaucjam i 
n a  pierwsze dwa term ina do Brzeskiego Z iem sko1 
powiatowego Sodu, a na ostateczny do Grodzień
sk ie j skaroowej izby, dopełnienie wym urowania  
takowych budowli temu poleconym będzie, który ze 
zm niejszeniem  wypadającej po śmieci, summy, ta
kowy obowiązek przyjąć na siebie zgłoś-; sap 

Radca W incen ty  St .c zyń -k l  
R ćgedran t A u w y
Radca 1 j  Lulam y J. Dobrzylewski.

1—   _
A n g ie l s k i  i jg fe s t  1 duże po rzeczk i .

, 4  W o g r o d z ie  U J  P a n a  K e r w e l la  z n a y d u i ą
s ię  p r z y d a n e  z z a  g r a n ic y  do sp rzedan ia  k r z e w y  
a n g ie lsk ieg o  agrestu  i  d u ży c h  p o rzeczek ,  które w  
k a ż d y m  czas ie  dostaę  t a m te  m o żn a ,  a g r e s t  pa  5 
1 p o i t a por  t e c z k i  p o  3  rub. sr. za  kopę krzeuscus.

n . -  T ygod n ik  W ileń sk i.

dnika W ileńskies o  ^ w  k G  '  d f  u ^ u  ^ e r  ^  
terve- U oior  ’ 'T*'t6rJ rtl są następujące m a-
Charakter Napoleona'' m ^ fy ' w n ł * *> a n cu z lifS tK 
go panów anieui, an egd ow  i u w i!r  ̂W le/  i )0! le“

U ayoust, z fran. przez M .  W iersz  na portret P 8 e-  
udery, z fran. p P lacydę Potanst ą V lody paryz- 
kie m ęzkie 1 kobieoe z ryc in ą  kolorow ana.

M ożna na to pism o peryodyczne prenum ero
w ać w e w ^ y s tk ic h  ^ xpedycyarh  gazet. Cena pa 
ime.yscu rubli sr. p ięć z pocztą  rubh srebr. siedm ,

S p r t n d a ż  
D o m  p o d  N  145 na ulicy B t r n a r d y m k ie y  p o 

łożony  na d w u  ulicy  w ych odzący  j«U d / s p r z ,  j  j m a  
na ty ch kontraktach-, k teby c m  g o  ż y c z y ł  kupić c z y  
w  całości e t y  ro zdz ie la jąc  p n ,  z  po łow ę jako  z  dwó h  
dziedziców  sk łada jący  się m oże  u k ładać  się z s a m y m  
aktorem m ieszka jącym  w  swoim m a ju tk l  o milę a d
y l YAza \ f  d<i r e tw i z y c y ą  ziecriać m - p .J y ,* .  
Z u  w iedzą  aktora r zą d ca  Antom Lenkiewicz

o u  1 0 2  2  m ie s ią c a  j o n u a m  2 1  d n ia  ta k o w a  
a m z a c y a m o z *  b y d z  p r z y j ę t a  d o  druku ś w ia d c z ę  

K a r o l  R o m a r .o w ic t  b ę d z ia  G r o d z .  W i l e n .

P  o d  r  a  d. 
a. R z ą d  G u b trsk i  L itew sko  -  W ile ń sk i  »  

z a l t c *ni*  J ( V .  Z a r z ą d z a j ą c e g o  Gubern ią ,  
W  iłensKiego V ice-G ubernatora i  K a w a le r a  f l o r .  
na, d a n eg o  temu R z ą d o w i  na  osnowie k c n m u n i* 
k o c y i  JM  M in is tra  B n a n s o w , do  JW  \  L i t e w 
skiego M o fen n sg d  G u bern a tora  n a d e d a m y  o 
zrep a ro w a m u  tum oiehnego  dom u w  mieście K o w 
nie z n a jd u ją c e g o  t i t )  na co ma b y d i  u y d a n n  te  
s arba summa ; n a z n a c z y w s z y  na ten p r z e d m io t  
term ,na  w  dm a ch  1 o , 2 / ,  i  a p r y la  miesiąca n i.

" s i T i e T  roku’ WTywa Łr au*ct ch r r* y i n atp a r a c y ą  rzeczonego dom u z  tern Uh*. 
ci t y c z ą c y  j a w i l i  s ię  na pcmientone te r  m ina d l a



t a r g ó w  i  z a w a r c i a  k o n t r a k t y ,  z  p r a w n t m i  i  do -
s l a ^ c z n t m i  k a u c y a m i ,  d o  t e g o ż  R z ą d u , g d z i e  k o n 
t r a h e n t o m  o k a z a n e  b ę d ą  k o n d y c j e  d o  k o n t r a k 
t u , i  s p e c y f i k a c j a  u c z y n i o n ą  p r z e z  G u b e r s k ie g o  
A r c h i t e k t a  o i l lo sc i  p o t r z e b n e j  n a  tę  r e p e r a c ją  
s u m m y .  J a n u a r y i  2 6  d n ia  i 8 2  a ro k u .

S e k r e t a r z  K a z i m i e r z  N o w i c k i
P e r z a n o w s k i  G u b cr .  S e k r e ta r z .

2 P e w ie n  f r a n c u z  z a  w i e d z ą  c e s a r s k ie g o  u -  
n i w e r s y t e l u  W i l e ń s k i e g o , p r z e d s i ę b i e r z e  o t w o r z y ć  
k u r s  a n a l i t y c z n y  i p r a k t y c z n y  j ę z y k a  f r a n c u z - 
k i e g o , k t ó r y  o b o y m e w a ć  będz ie :  *) r c z b io r  r o z u 
m o w a n y  g r a m a t y k i .  2) R e t o r y k ę ,  5) W y k ł a d  p r z e 
n o ś n i , 4 ) S y n o n i m y ,  5) W y r a z y  w i e l o z n a c z n e ,  6 )  
p r o  z a d y a .  K u r s  te n  j z a k o ń . z y  s k r ó c o n y  w y 
k ł a d  l i t e r a t u r y  f r a n c u i k i e y .  T a i  osoba  z a j m u 
j e  się d a w a n i e m  l e k c y y  w  m iaście . Ż y c z ą c y  
sobie p o w z i ą ć  d o k ł a d n i e j s z ą  w i a d o m o ś ć , r a c z ą  s ię  
u d a d ź  d o  R e d a k c j i  g a z e t y  K u r y e r a  L i t e w s k i e g o , 
a lb o  d o  x i ę g a r n i  T .  Z a w a d z k i e g o  lub  P . M o r i t z a .

JYczwanie Sądowe.
3 P o  u  r s ł u c h a n iu  w  S ą d z i e  Z i e m s k i m  O s z -  

m i a ń s k i m  p r o ś b y s t l a c h c i c a  A n t o n i e g o  C z e r n i c k i e 
go, R e g e n t a ,  opiedutsa  m e ' u t n i e y  b ' l o r y a n n y  L a s k a -  
r y t o w n y  p ó ł k o w n i k o w n y  w o y s k  p o i .  p o d a n e j ,  w j “ 
r a z a j ą c t y , m i ę d z y  ir .nem  i z :  s p r a w a  k o m p e t y t o r -  
s k a  z  F l o r y  a n n ą  L a s k a r y s o u m ą  p o  c y c u  A lb e r c ie  
L a s k a r y s i e  p u ł k o w n i k u  w o y s k  p o i .  w  w o j n i e  r o k u  
1 8 1 5  p o l e g ł y m ,  w  m e l t t n c ś c i  p o z o s t a ł ą ,  p r z e z  
d e k r e t  S ą d u  G ł .  W i l t ń .  a g o  D e p a r t a m e n t u  ro k u  
i '8  17  m a r c a  1 z  m a j ą c y m i  s to s u n k i  d o  f u n d u s z u  
L a s k a r y s o w  n a  j e d n o c z a s o w y  r o z b i o r  do  S ą d u  
Z i e m s k i e g o  O sznuo .i i .  w y s ł a n a ,  i  w  t y m  S ą d z i e  p o  
o b m o w a c h  i  i n n y c h  d y l l a c y a c h ,  g d y  d e k r e t  k a m -  
p o r t a c y ą  d o k u m e n tó w  p r z e t  w s z y s t k i e ,  a  p r z e z  
n ie k tó r e  s t r o n y  i '  r u c h o m e g o  m a j ą t k u  p o d  o b o 
w i ą z k i e m  p r z y s i ą g  w  r o k u  t 8 t g  s t y c z n i a  17  
d n i a  z a k r o a z y ł ,  i  j u ż  p o  z ł o ż o n e j  k o m p o r t a c y i
p r z y s t ą p i e n i e  d o  o s t a t e c z n e j  r o z p r a w y  i  u>jho -

n a n ie  p r z y s i ą g  n a s tę p o w a ć  b y ł o  p o w in n o :  W t e n ' 
c z a s  w  r o k u  t y m ż e  1 8  t g ,  A d w o k a t  A l a r c e l l i  J a n 
k o w s k i  o d  L a s k a r y s o w n y  z a m ó w i o n y  i  z a s o l y o r o -  
w a n y  z s z e d ł ,  z  t e g o  ś w i a t a ,  a  z  'ley p r z y c z y n y  
m a j ą c y  s to s u n k i  1 p o w o ł a n i  p o z w a n i  L a s k a r y s o 
w n y ,  p o ł ą c z y w s z y  a k t o r a t y  z a k o n i e m n o w a l i  P ° -  
w o d z t to o ,  d l a  c z e g o  z s z e d ł  te r m in  o p r z y s i ę i e n i a  
k o m p o r t a c y i ,  p o c z e m  o p ie k a  L a s k a r y s o w n y  u ł a 
t w i a  r z e c z  w z g l ę d e m  k a n d e m n a t y ,  i  o p t z y s i ę g ł d  
r e a ln o ś ć  k o m p o r t a c y i , z a ś  w ie r z y c i e l e ,  p r e te n s o r o -  
w ie  i  d ł u ż n i c y  do  f u n d u s z u  L a s k a rysou> d o  u s k u 
te c z n i e n ia  o b o w i ą z k u  p r z y s i ę g i  n a  k o m p o r t a c y i  
n ie  s t a w i ą  s ię ,  i d l a t e g o  j u z  p r z e z  l a t  u p ł y w a j ą 
c y c h  p ię ć ,  p o  z a s z ł e j  d e p a N a m e  t o w e y  r t m i s s i e  
z a t r z y m a n a  r o z p r a w a ,  z  j a k o w e g o  p o w o d u  o p ie 
k a  L a s k a r y s ó w n y  w e s z ł a  w  S ą d  Z i e m s k i  O t z m i a ń .  
z  p ro ś b ą  o w e z w a n i e  p r z e z  a w i z a c y ą  w  g a z t c i e  
K u r y e r a  L i t e w s k i e g o  d o  s ta n n o ś c i  n a  p e w n y  t e r 
m in  k o m p e t y t o r o w  d o  r o z p r a w y  p o d  k a r ą  siprze-  
c iu / ie ń s tw a ;  S ą d  Z i e m s k i  O s z tn ia ń s k i  z  u w a ż a n e j  
s łu s z n o ś c i ,  i i  n ie p o d o b n en i  j e s a ż e b y  z a m i a r  u-  
s p r a w i e d l i w i e n i a  się r.a s to s u n k i  d o  f u n d u s z u  p o d  
o p ie k ą  b ę d ą c e y  L a s k a r y s o w n y '  n ie  o t r z y r i i a ł  s k u t 
k u ,  p r z e z  r e z o l u c j ą  d n i a  2 0  t e r a ź n i e j s z e g o  m i e 
s ią c a  s t y c z n i a  n a  p o w y i s z ą  p ro śb ę  n a s t a ł ą ,  p r z y 
b y c ie  d o  S ą d u  Z i e m .  C s z m .  s t r o n o m  w  s p r a w ie  
p o  J P • F l o r y  L ą s k a r y s o w n y ,  i n t e r e s s a w a n y m , d l a  
o p r z y s i ę i e n i a  k o m p o r t a c y i  i  p r z y j ę c i a  o s t a t e c z n e j  
w  Z i e m s l w i e  O s z m .  r o z p r a w y , z a p e w n y  i  n ie o d -  
m i t n n y  t e r m i n  d z i e ń  i 6  n a s t ę p u ją c e g o  m ie s ią c a

lu te g o  b ie g ą c e g o  1 8 2  2 ro k u  p o i  r y g o r e m  p r a w n y m  
p r z e z n a c z y ł .  O c z e m  ir i te re ssow ane  s t r o n y  p r z e t  
G a z e t ę  K u r y e r a  L i t e w s k i e g o  u w i a d o m i ć  p o s ta n o 
w i ł  , k tó r e  n i n i e y s z y m  p i s m e m  i  o b w ie s zc zo n e n i i  
z o s t a ią .  D a t l  R o k u  1 8 2 2  S t y c z n i a  2 0  d n ia .

F r a n c i s z e k  P a s z k i e w i c z  S ę d z i a  Z i e m .  P t  tu  
O s z m ia ń .  S ę d z i a  Z i e m s k i  P t t u  O s z m ia ń .  K a r o l  
M i s i e w i c z .  J a n  S z c z e p a n o w i c z  P i s a r z  Z i e m s k i  
O sz tn ia ń sk i .  R e g e n t  J ó z e f  P i o t r o w i c z .

P r z e  j u z  N a s io n .
3. O  n a s io n a c h  k r a jo w y c h  i  z a g r a n i c z n y c h  

ja k o  to: o g u r k i  r ó i t ie  o ra z  s a ła t y  w  r ó ż n y c h  g a tu n -  
Kach g ło w ia s te , m e lo n y ,  k a w o n y  r ó ż n y c h  ro d  t e j  ów, 
w ł o s z c z y z n y  różne) t u d z i e ż  n a s io n a  1 r o ś l i n y  k w i a 
towe do w y s a d z a n ia  k lu m h o w  i d z i k i e y  p r o m e n a d y ,  
o ra z  do o k r y c i a , A l t a n  , d r z e w k a  f r u k t o w e ,  ja b łk a  
i  g r u s z k i  w  r ó ż n y c h  g a t u n k a c h ,  a g r e s t  i  p o r z e c z k i  
w ie lk ic h  g a tu n k ó w ,  r ó ż a  m ie s ię c z n a  we d w ó c h  g a 
tu n k a c h  1 in n e  r ó ż y  w  r ó ż n y c h  g a tu n k a c h ,  i roś l i
n y  ró żn e g o  r o d z a ju  kw ia to w e ;  z n a y d u j ą  się w  d o 
m ie  U m iń sk ieg o  p o d  N .  833 z a  W i l e ń s k ą  B r a m ą ,  
id ą c  u l icą  W i l e ń s k ą  od  t e j ż e  b r a m y  c i ą g n ą c e j  sif 
do Z ie lo n e g o  m ostu ,  n a p r z e c iw  ko śc io ła  ś. J e r z e g o ,  
Z u l i c y  W i l e ń s k i e j  ob ró c o n y  z a u łe k  do  ś. Jakóbu  
d o m u  d r u g im .  Z .a  cenę p o m i e r n ą  w y r a ż o n e  nasiona  
1 r o ś l in y  dos tać  m o ż n a .

M  fc z  w  a  n  i  e.
3. S ą d  C z a s o w y  G ło w n e g o  L i t e w s k o  -  W i 

le ń s k ie g o  d r u g i e g o D e p a r t a m e n t u  w  r o k u  p r z e s z ł y ^  
1&21 j u l l i  2 g  d n ia ,  n a  m o c y  Ukazu . R z q d z u i - 'S V 
S e n a tu ,  i  r o z p o r z ą d z e n i a  J I V .  L i t e w s k i e g o  ' W 0'  
j e n n s g o  G u b e r n a to r a  t K a w a l e r a  n a  r o z s ą d t t nie 
z  p r z e s z ł y c h  tr z e c h  l a t  w  S ą d z i e  G ł ó w n y m  L i"  
t m . s k im  2g u  D ep a r ta m en tu  z a l e g ł y c h  s p r a w  u " 
s ta n o w io n y ;  k o ń c z ą c  s p r a w y  z  R i g t . d r o w  rem is-  
s y y n y c h , p o  k t ó r y c h  p o d ł u g  z a k r e s u  p r a w a  p r z y -  
s tą p i  do  w o ła n ia  z r ' ges t  r o w  t s p p t t l ą c y m y c h  1 
o b l ig o w y c h .  Z e h y  z ń ś  s t r o n y  in te r e s s o u  a n t  do 
t a k o w y c h  spraw  m o g ł y  m i < ć w c z e s n ą  w id U o m o P ,  
1 w s z e l k ą  d o  t e g o  o b je k tu  g .  to w o ś ć ,  p o s ta n o w i ł  
o tć m  p r z e z  g a z e t ę  K u r y e r a  L i t e w s k i e g o  t r z y 
k r o tn ie  o g ło s i ć .  R o k u  1 8 2 2  j a n u a r y i  s 4 d n ia ■ 

W i n c e n t y  M a ł e c k i  A s s e s o r  S. Głł' 
R e g e n t  S t a n i s ł a w  P o d b ip i ę ta .

O g ł o s z e n i e  
5. L i te w s k a  W i lo ń - A n  g o  G u b e r n ia ln e g n  ó lCł ‘ 

du .  N a  m o c y  p o s ta n o w ie n ia  r a d y  p a ń s tw a ,  w 
n d e c e m b ra  1821 r o k u  n a y w y i t y  p r z e z  J< go  L '  
P E R A T O R 8 8  Ą  M O S C  p o tw ie r d z o n e g o ,  p o da je  d t  
do p o w s z e c h n e j  w ia d o m o ś c i , i i  p r z y  p o b o rze  w  ciĄ" 
g u  t e r a ź n i e j s z e g o  1822 ro k u  p o s i l i n  t  r o ż n y c h  t'J‘ 
w a r ó w ,  l i c z y ć  się m a  rube l  s r e b r n y  w  t r z y  ru R  
s ze ść d z ie s ią t  ko p ie je k  n a  b a n k o w e  a s s y  g n ą c y * -  > * 
g d y  w  N a j w y ż s z y m  u k a z i e  24 now eti lbra  1821 r°  ̂
k u  o h e r b o w y m  p a p ie r z e  w y d a n y m ,  w  i \ t y m  p u'1. 
kc ie  p o w ie d z ia n o  „ p r a w a  p r t e d a ź n e ,  ' z a s ta w u *■* 
in n e  r ó w n ą  m o c  m a ją ce ,  w ie c z y s te  a k ta ,  o r a z  oj f  
gi,-> I V e x l e ,  K o n tra k tu , in te r  r y z y  i  u m o w y  w  k« '  
rycłj. s u m m a  o z n a c z o n a  w s r e b r n e j  lub  w  
m o n ec ie ,  p i s a ć  n a  m o c y  c x y ś t u j ą c y c h  p r a w  n a  h f  
b o w y m  p a p ie r z e  t a k i e j  c e n y ,  k tó r a  odpow ie  ^  
s u m m ie  w  d o k u m e n c ie  w y r a ż o n e j '  p o  z re d u k o w a ć  
o n e y  n a  k u r s  a s sy  g n ą c y  i n y  p i l n u j ą c  się w  U ,  
k u r s u  s re b ra  co rp czn ie  d la  p o b o r u  w  ta m o zn ić  
w  tu n a w ia ją c e g o  się', p r z e to  o g łu s z a  się i  to. i e  f r ^ 
z a w ie r a n i u  p o  m ie n i o n y c h  t r u n i a k t o w  n a  sre 
lub z ło tą  monc>ę, s u m m ę  w  n ic h  w y r a ż o n ą  d la  w 
d o m a ic i ,  j a k i e j  c e n ) r. a b y d ź  h e r b o w y  f aPie r ' 
l e ż y  z r e d u k o w a ć  n a  k u r s  a s s y g n a c y i n y ,  h c t ą c  
d r  ru b e l  s r e b r n y  w  t r z y  rub le  s z e ść d z ie s ią t  
j e k  n a  ossy g n a c y e .  D a t t  w  W i l n i e  1822 roku  I
n u a r r i  2^ d n i a ■ ...iit'

S o w ie tn i k  W i n c e n t y  Ł a w r y n o  
P r o to k o l i f t a  O c h ic iń ^ k i  
R  o w y  t e z y  k , M i c h a ł  P t t r u s t w i c *


